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uoscie z Choruiacyi w Krakowie.
Na obchód ku czci Słowackiego urzą­

dzony w ubiegłym tygodniu we Lw ow ie, p izybyło 
bardzo wiele wybitnych osobistości ze świata lite­
rackiego i naukowego nie t»lko ze wszystkh h stron

Młodzież hanulow a i rękodzielnicza Słowackiemu: Uczestnicy poranku ku czci Słowackiego w bursie im. śp. Potockiego.

chowskiego, zw iedzili w ich tow arzystw ie najw ażniej­
sze pamiątki krakowskie, godne widzenia, zachwy­
cając się mnóstwem pomnikowych dzieł, tu nagro­

madzonych.
Przyrzekając w przy­

szłym roku w poka­
źniejszej li< zbi* zjawić 
się w Krakowi* z o- 
kazyi obchodu ■/* ycię 
stwa pod Gn n ni 
zapewnili tez l- 
fevsorowde, że u ■ m 
ich będzie zazna i< 
swych uczniów z ,-.*i 
celniejszymi utworami 
literatury polskiej. 

Zdjęcie fotograficzne, 
przedstawiające obu 

sympatycznych gości z 
Chórwacyi, dokonane 

w Muzeum C zartory­
skich, zamieszczamy w 
dzisiejszym numerze.

jąc, że swe wyznanie n ileźy publicznie i po amery­
kańsku reklamować, podobnie ja k  to czynią różne 
przedsiębiorstwa, a za nimi poszli i księża inni. 
D ziś ulice i place publiczne w Ameryce półno­
cnej stały się miejscem wygłaszania kazań przez 
duchownych, jak to właśnie przedstawia nasza illu- 
stracya.

Z życia amerykańskiego.
W szystko, co dzie­

je  się w Ameryce, ma 
na sobie piętno orygi­
nalne. Am eryka to kraj, 
gdzie najwięcej urze­
czywistnienia znajduje

W yścig etapowy Wiedeń-Berlin.
Poza wyścigami konnymi na torach, gdzie od­

bywa się próba bądź to szybkości, bądź to w ytrzy­
małości koni, jedną z najpoważniejszych prób* klasy 
konia, stanowią w yścigi dystansowe. Ze znanych 
w A u stry i i głośniejszych takich wyścigów są: w y ­
ścigi dystansowe koni wierzchowych na przestrzeni 
Budapeszt-Wiedeń i w yścig etapowy dla koni po­
ciągowych względnie pojazdowych na przestrzeni 
W ie d e ń -B erlin . I  śmiało powiedzieć można, że 
próby te przynoszą daleko więcej korzyści dla w 
pierwszym rzędzie w nich zainteresowanej wojsko­
wości, niż w yścigi na torach, które dość często pod 
względem sportowym reprezentują najmarniejszą 
klasę koni a hodowli pod żadnym względem nie po 
prawiają

W yścig  etapowy W iedeń-Berlin dla koni poja­
zdowych jest tak z czysto sportowego jak i z ho­
dowlanego punktu widzenia konkursem pierwszo­
rzędnego znaczenia. Corocznie bierze w nim udział 
znaczna ilość sportsmai.ów tak austryackich i nie­
mieckich.

Tego roku rozpoczął on się d. 14 października

Polski, ale i z innych krajów  słowiańskich. Między 
innymi reprezentowali Chorwatów dwaj profesoro­
wie uniwersytetu w Zagrzebiu, dr. Barała i dr. Szi- 
szicz. Chorwaccy ci uczeni zatrzym ali się w dro­
dze do Lw ow a przez dwa dni w Krakow ie, pra­
gnąc zaznajomić się ze stolicą duchową Polski, z jej 
pamiątkami, oraz literaturą i sztuką choćby pobie­
żnie. K orzystając z uprzejmości krakowskich s ła w i- 
stów, dr. Konecznego. prof. Grabowskiego i Zdzie-

przysłowie, iż: „dzień to pieniądzu. To też walka 
o pieniądz, pogoń za dolarami jest jedną z najw y­
bitniejszych cech życia amerykańskiego i to do te­
go stopnia, że w naszych pojęciach Am eryka uro­
sła na kraj, gdzie jedynie jeszcze można zrobić ma­
jątek i gdzie jedzie się po to. aby zrobić majątek.

Tę metodę gonienia za pieniądzmi, zdobywania
ich po przez wszystko i wszędzie gdzie się da,
przejęli także księża najpierw protestanccy, uważa-

Młodzie! handlowa i rękodzielnicza Słowackiemu.
W  niedzielę dnia 24 b. m. odbył się w  bursie 

im. Andrzeja Potockiego poranek ku czci J. Słowa- 
wackiego. Uroczystość nie wystawna, skromnemi 
siłam i wykonana, jednakże tem znamienna, że do o- 
gólnego łańcucha hołdu dodała ostatnie ogniwo, 
którego tam dotąd brakowało, a mianowicie hołdu 
dla wieszcza od młodzi* ży handlowej i rzemieślniczej.

W  zieleń udekorowanej sali bursy pod 
popiersiem Mistrza stanęła ta młodzież, by 
dać w yraz temu, że i ona chce i ma pra­
wo należeć do tej wielkiej rodziuy, nad 
którą duch poety panuje.

Stowo wstępne wypowiedział p. Tad. 
Piotrow ski, dyrektor bursy, podkreślając 
znaczenie tej uroczystości w ogólnym hoł­
dzie dla wi* Ikiego Juliusza. B arw ny odcz\t 
w yg ło sił prof. Owuiski, a radca m. A. Po 
rębski wskazał w swej przemowie na wa 
żność zadania, jakie ma bursa A. Potockie 
go, jako pierwsza m stytucya tego rodzaju 
w  kraju, a za wzór w działaniu wskazał 
jej ideały Słowackiego zaklęte w h a śle :
„Niech żyw i me tracą nadzieiu. Serdeczno 
ścią i ojcowskiem ciepłem tchnęła przem** 
wa prof. Bielaka do młodzieży. Nastąpiły 
ud.itne produkeye muzyczne i dekłamacye 
uczniów.

Gości było niewiele mimo notatek w 
dziennikach o poranku, co tem tłomaczyć 
można, że specyalny*h zaproszeń się no- 
w ysyłało, a uroczystość miała charakter 
więcej domowy.

Obok podajemy zdjęcie fotograficzne 
sporządzone w ogrodzie bursy, a przed>ta 
wiające uczestników uroczystości.

Goście Z Chórwacyi w Krakowie: Prof. dr. Teodor Sziszicz i prof. dr. Albert Barala Wyścig etapowy Wiedeń-Berlin: Zwycięska klacz „Altenberga11. v. Braudta z Berlina.
z Zagrzebia.


